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SPRAW 
SYTUACJA POLITYCZNA W POLSCE. 


Prawda 1.XI, zamieszcza art. Skulskiego o sy- 
tuacji politycznej w Polsce w związku ze zbliżające- 
mi się wyborami. Autor twierdzi, że obóz rządowy o- 
siągnął znaczne sukcesy w dziedzinie skonsolidowania 
różnych odłamów burżuazji polskiej, Konsolidacja 
odbyła się na podstawie postulatów Lewiatana t. zn. 
interesów burżuazji przemysłowej, oraz agrarjuszy. 
Współpraca Lewiatana i magnatów agrarnych z marsz. 
Piłsudskim staje sięcoraz silniejszą. Usiłowania 
marsz. Piłsudskiego w kierunku utworzenia w przy- 
szłym sejmie stałej większości faszystowskiej nie na- 
potykają na żadny poważny opór ze strony poszcze- 
$ólnych odłamów burżuazji. Program rewizji konsty- 
tucji nie tylko nie wywołuje sprzeciwu stronnictw 

żuazyjnych łącznie z P, P, S., lecz przeciwnie znaj- 
duje poparcie z ich strony. Burżuazja bowiem zain- 
teresowana jest w utrwaleniu dyktatury faszystow- 
skiej, oraz w dalszem ograniczeniu zasad demokra- 
tycznych, które stawały na przeszkodzie śpiesznie 
prowadzonej ofenzywie burżuazyjnej na klasę ro- 
tniczą. 


Prawda 1.Xl, w specjalnej rubryce p. t. „Pod 
stopą okupantów”, przytacza artykuł „Kólnische Ztg. 
© wypadkach w Małopolsce Wschodniej oraz szereg 
rezolucyj powziętych przez różne organizacje sowiec- 

ie na Ukrainie i Białej Rusi, W Kijowie po otwarciu 


Sesji ukraińskiej Akademji Nauk, prezydent Akade- 


mji łosił przemówienie, stwierdzające, że ,ofenzy- 
x a vre na Ukrainie zachodniej trwa 
w dalszym ciągu”. Członek Akademii prof. Hruszew- 
ski zakomunikował, iż w tych dniach Akademja otrzy- 
mała obszerny list lwowskiego naukowego towarzy- 
` stwa im. Szewczenki, podpisany przez prezydenta te- 
-  foz towarzystwa prof. Studzińskiego, oraz wicepre- 
= zydenta dr. W. Lewickiego. W liście tym autorzy 


ytuacja polity- 
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zwracają uwagę Akademii ukraińskiej na zdemolo- 
wanie lokalu towarzystwa w dn. 14.X przez polską 
burżuazję i studentów faszystów. Wypadek ten, zda- 
niem autorów świadczy o niemożliwości prowadzenia 
pracy naukowej na Ukrainie Zachodniej. Powinniśmy, 
oświadczył prof, Hruszewski, usłyszeć krzyk o pomoc 
zwrócony do całego świata: kulturalnego, a przede- 
wszystkiem do nas. „Powinniśmy poinformować uczo- 
nych całego świata o znęcaniu się nad kulturą ukraiń- 
ską”, W dyskusji, która wywiązała się, niektórzy mów- 
cy zaatakowali metropolitę Szeptyckiego, oraz prezy- 
denta Andrzeja Liwickiego, oskarżając ich o zaprze- 
danie narodu ukraińskiego w niewolę faszyzmowi pol- 
skiemu, Na wniosek prof, Hruszewskiego, Akademja 
wyłoniła komisję, celem opracowania rezolucji i planu 
akcji protestacyjnej. Do składu komisji wybrano prof. 
Hruszewskiego, Krawczuka i Kamyszyna. 


Izwiestja 1.XI, donoszac o aresztowaniu prezesa 
Undo Dymitra Lewickiego, zaznaczają, Ze niewątpli- 
wie aresztowanie Lewickiego należy tłomaczyć dąże- 
niem polskich sfer rządowych do zmuszenia ukraiń- 
skiego obozu ugodowego, aby przyjął wszystkie wa- 
runki rządu bez żadnych zastrzeżeń, 


Vossische Ztg. 3.XI, w depeszy swego korespon- 
denta z Wrocławia uderza na alarm z powodu rzeko- 
mych aktów teroru, stosowanych wobec mniejszości 
niemieckiej na Górnym Śląsku polskim. Korespon- 
dent dziennika rozpisuje się na temat rzekomych na- 
padów na Niemców po wsiach i miastach górnośląskich, 
oskarżając przytem władze polskie, że nie czynią nic 
dla zahamowania wzrastającej propagandy komuni- 
stycznej. Nawiązując do depeszy protestacyjnej mniej- 
szości niemieckiej, która została wysłana do min. 
Składkowskiego, korespondent domaga się, aby opi- 
nja publiczna niemiecka zainteresowała się bliżej 
„incydentami“ na Górnym Śląsku polskim. Również 
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i Genewa — oświadcza korespondent, będzie się mu- 
siała poważnie zastanowić nad tem, czy nie nadszedł 
czas dla interwencji u nzadu polskiego, zwłaszcza, 
że chodzi o odmawianie kilkuset tysiącom członków 
mniejszości niemieckiej najprymitywniejszych praw 
ochrony osobistej. Nie chodzi tu — wywodzi kores- 
Pondent — o jakieś nieodpowiedzialne wykroczenia, 
9 charakterze lokalnym, lecz o całkowicie systematy- 
czną akcję, zmierzającą do zestraszenia mniejszości 
niemieckiej i uniemożliwienia jej tem samem wykony- 
wania praw stanowienia o własnym losie. 


Le Petit Parisien 1.Xl, przynosi na pierwszej 

stronie artykuł specjalnego korespondenta, p. Louis 

Oubeau z opisem obchodu uroczystości 25-ciolecia 
walki o szkołę polską. 


POLSKA A PAŃSTWA BAŁTYCKIE. 


Le Temps 31.X, przynosi w korespondencji rzut 
Oka na politykę bałtycką Łotwy i uważa, że najsku- 
eczniejszym czynnikiem pokoju byłoby stworzenie 
bloku Bałtyckiego obejmującego Finlandję, Estonje, 
itwę, Łotwę i Polskę, lecz niestety stała polono- 
łobja Litwy stoi temu na przeszkodzie. Łotwa, chcąc 
Pozostać w dobrych stosunkach z Litwą — tem ,en- 
fant - terriblem" bałtyckiej polityki, obawia się posu- 
nąć trochę dalej w przyjaznych stosunkach z Polską, 
któreby jedynie mogły jej wyjść na dobre. 


Lietuvos Aidas 31.X, zamieszcza korespondencję 
"z Rygi, w której atakuje organ katolicki na Łotwie, 

„Maras Vestnesis" z powodu nieprzychylnego jego 
stanowiska w stosunku do Litwy. 

Koresp. przytacza treść jednego z artykułów 
»Maras Vestnesis", który podkreśla, że Litwa powin- 
na być wdzięczna Łotwie za odrzucenie swego czasu 
Przez tę ostatnią propozycji polskiej co do włącze- 
nia północnych powiatów litewskich do terytorjum 
łotewskiego; pozatem Litwa — wg. „Maras Vestne- 
SIS' — powinna cieszyć się i z tego względu, że Ło- 
tysze przez wystosowanie ultimatum nie pozwolili 
armji Żeligowskiego na okupowanie Kowna i reszty 
Litwy. W d. c. „Maras Vestnesis" dowodzi, że Litwa 
Nie powinna rościć sobie pretensji do Wilna, gdyż o- 
trzymała za nie Kłajpedę, która raczej powinnaby 

 Dyła przypaść w udziale Łotwie. Dziennik wyraża 
Pozatem pogląd, że Litwa niesłusznie otrzymała pół 
nocne powiaty, które właściwie mówiąc powinnyby 
stanowić integralną część Łotwy. 

"BL ietuvos Aidas' zauważa ze swej strony, że 
ego rodzaju artykuły w katolickiej prasie łotewskiej 
Przyczyniają się jedynie do szerzenia antagonizmu 


pomiędzy obu sąsiedniemi narodami: łotewskim i li- 
tewskim. Wg. „Liet. Aidas" katolicy łotewscy w zu- 
peiności przychylają się do stanowiska Polski w sto- 
sunku do Litwy, a co się tyczy prześladowania mniej- 
szości litewskiej, to Łotysze, a szczególnie ducho- 
wieństwo łotewskie, przesciónelo pod tym względem 
nawet Polaków. Dziennik w końcu wyraża ubolewanie 
z powodu nieprzychylnego ustosunkowania się kato- 
lickie$o społeczeństwa Łotwy do Litwy. 


Rytas 31.X, omawia również powyżej przytoczo- 
ny artykuł „Maras Vestnesis", podzielając stanowisko 
„Lietuvos Aidas" w tym względzie. „Rytas“ wstrzy- 
muje się tylko od ataków na duchowieństwo łotew- 
skie. W d. c. „Rytas“ przytacza treść dalszego arty- 
kułu „Maras Vestnesis", w którym dziennik łotewski 
wyraza zdziwienie z powodu czczenia przez Litwę 
Witolda zamiast Jagiełły; Witold—wg. „Maras Vest- 
nesis" — nie był tak wielkim nacjonalistą litewskim, 
jak to się wydaje Litwinom, gdyż na dworze Witolda 
języka litewskiego wcale słychać nie było; a co się 
tyczy bitwy pod Grunwaldem, to zasługi położone 
przez Witolda w tej biwie są minimalne, gdyż Witold 
był jeno zwykłym wykonawcą poleceń Jagiełły, któ- 
rego też Litwini — wg. „Maras Vestnesis" — powin- 
ni uważać za swego prawowitego władcę, nie zaś Wi- 
tolda — zwykłego „krętacza”. „Rytas“ zaznacza, że 
powyższe głosy w prasie łotewskiej nie mogą przy- 
czynić się do zbliżenia wzajemnego Litwy i Łotwy. 


POLSKA A NIEMCY. 


Germania 3.XI, zamieszcza następującą depeszę 
swego korespondenta z Warszawy: Złożony przed 
kilku dniami protest poselstwa niemieckiego przeciw 
ciągle powtarzającym się atakom antyniemieckim pe- 
wnych pism polskich, a szczególnie „I. K. C.", który 
nazwał niemieckie poselstwo w Warszawie centralą 
szpiegowską, — został przez większość prasy pol- 
skiej przemilczany. Urzędowe zażalenie niemieckie 
stało się wprost nieodzowną koniecznością. Gdy nie- 
miecka opinja publiczna stosowała w ostatnich mie- 
siącach wobec Polski szczególną wstrzemięźliwość, 
naczelne pisma polskie przestały wogóle ograniczać 
swe niepohamowanie i swą pychę, a polityczna krót- 
kowzroczność znalazła popawcie i w tem, że rząd po- 
pierał oficjalnie różne antyniemieckie t. zw. protesty 
na Pomorzu i Górnym Śląsku. Przez to atmosfera 
przynajmniej, o ile znalazła ona wyraz w wykrocze- 
niach prasy polskiej, doprowadzona została do stop- 
nia niebywałej chyba dotychczas nienawiści i nerwo- 
wości. Trudno wprost przypuścić, aby pierwszy pro- 
test niemiecki już wystarczył na zatamowanie tego 
wzrostu rozgoryczenia. 


ZAGADNIENIA OGÓLNE 


SYTUACJA POLITYCZNA I GOSPODARCZA 
W NIEMCZECH. 


ment tlestja 31.X i 1.XI, zamieszcza obszerne ko- 
met i ze o niespodziewanem zakończeniu strajku 
s ów niemieckich, do którego cała prasa so- 
lzwi a przywiązywała wielkie znaczenie polityczne. 

estja zaznaczają, że w danym wypadku do zlikwi- 


d : ; ; : 
owania strajku przyczyniła się szeroka akcja zarów- 


no socjalnych demokratów, jak i narodowych socjali- 
stów. Strajk metalowców berlińskich był niejako bo- 
jem przedwstępnym przeciwko burżuazji niemieckiej. 
Strajk ten pokazał naocznie wszystkim robotnikom, 
że proletarjat potrafi tylko wtedy zwyciężyć burżua- 
zję, jeśli przeciwstawi się jednolitemu blokowi fabry- 
kantów, rządu, socjalnej demokracji i faszystów wy- 
twarzając również jednolity blok proletarcjacki pod 
kierownictwem patrji komunistycznej. 
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L'Ere Nouvelle 27.X, zamieszcza na pierwszej 
stronie streszczenie zdania Parker Gilberta o budże- 
De Rzeszy, pod tytułem: „Na marginesie trudności 
Memieckich'”, Ze sprawozdania tego wynika, że wpły- 
Wy były normalne, lecz wydatki znajdują się w wiel- 
„IM nieporządku. Pozatem podkreśloną została nie- 
Jasność budżetu i brak kontroli. 


POLITYKA ZAGRANICZNA NIEMIEC. 
SPRAWA ROZBROJENIA. 


Berliner Börs -Courier 2.XI, omawiając nadcho- 
'àca konferencję rozbrojeniową, pisze: Niemcy nie- 
wiele mogą oczekiwać od sesji listopadowej. Hr. 
ernstorff powtórzy niewątpliwie jeszcze raz swoje 
zastrzeżenie i zwróci uwagę na poważne skutki, ja- 
e mogą wyniknąć w mazie niewypełnienia art. 8-go, 
a zwłaszcza w wypadku pozornego jedynie jeśo wy- 
Pelnienia, Wyrażona przez komisję dla spraw zagra- 
nicznych nadzieja, iż rząd Rzeszy mógłby wyjaśnić czy 
Państwa zagraniczne są skłonne do przeprowadzenia 
zbrojenia na podstawie równomiernego  bezpie- 
sn eństwa, także i tym razem nie będzie mogła się 
Pelnié, ponieważ zarys konwencji nozbrojeniowej po- 
Ntawia otwartą kwestję liczebności sił zbrojnych. 
a mcy życzą sobie, by Rada zwołała konferencję 
Ozbrojeniową w czasie jaknajkrótszym po zatwier- 
„eniu końcowego sprawozdania nadchodzącej komi- 
9 mie można się jednak spodziewać tego wcześniej, 
à dopiero na początku roku przyszłego, ponieważ 
Prawozdanie komisji musi być przedstawione wszy- 
im członkom Ligi Narodów do dokładnego rozwa- 
*nia, Wtedy dopiero, gdy wszystkie państwa będą 
cy ęzentowane przez swych pełnomocników, Niem- 
nią eda mogły przedstawić całemu światu swe żąda- 
a ! wyciągnąć konsekwencje w razie niewypełnie- 
a art, 8-go paktu Ligi Narodów. 


Deutsche Allgemeine Zeitung 2.Xl, pisze w tej 
słu eJ sprawie: Niemcy żądają w sposób stanowczy i 
buy = jak to wyraźnie podkreśliła komisja dla 
i aw zagranicznych — rozbrojenia tych państw, któ- 
bra. Powiązały się do tego, jako do następstwa  roz- 

Jenia Niemiec. Razem z Niemcami także i inne 
a twa powinny dążyć do tego, by zaprzestać wresz- 
i akik, Genewie ukrytej gry, a tem samem zwalczyć w 
zę, olwiek bądź sposób istniejący w Europie brak 
SE ouprawnienia w kwestji sił zbrojnych, co stale 
Érà2a powszechnemu pokojowi. 


sam 


pro Deutsche Allgemeine Zeitung 31.X, pisze: Prze- 
R dzy dzenie żądań niemieckich w Lidze Narodów nie 
tylk le łatwe, Urzeczywistnienie się ich zależy nie 
H od Niemiec, których wpływy nie są obecnie 
Sze, niż były przed czterema laty. A jednak Ge- 
do A jest jedynem miejscem na świecie, nadającem się 
srog Ech prób w tym kierunku, nietyle zapomocą 
te, Ow materjalnych, ile przez sily moralne. I nad 
ty; TOZstrzyóajacem wystąpieniem powinny sie Niem- 
przeł nee raz dokładnie zastanowić zanim zechcą sie 
Rn „czy współpraca pomiędzy niemi a Ligą 
B dr, $w nie okazala sie — tak dla jednej jak i dla 
"2 Bei strony — bezpłodną. 


PRZEMÓWIENIE MUSSOLINIEGO. 
SPRAWA REWIZJI TRAKTATÓW. 


Il Popolo d'Italia 30.X, twierdzi, że stanowisko 
Hervégo w sprawie rewizji układów nie jest we Fran- 
cji odosobnione, bo myśl o jak największych  ustep- 
stwach na rzecz Niemiec jest we Francji bardziej roz- 
powszechniona, niżby się to zdawało. Senator de Jo- 
uvenel niedawno twierdził, że bezwzględna więk- 
szość Financuzów, mając wybór między Niemcami a 
Włochami, oświadczyłaby się bez wahania za Niem- 
cami jako sojusznikiem. Ale Hervć jest za rewizją u- 
kładów dlatego tylko, że ścisłe trzymanie się układu 
wersalskiego nie odpowiada interesom Francji w jej 
hegemonji nad państwami europejskiemi. Dlatego 
chciałby użyć Niemiec jako zabezpieczenia pozycji 
Francji przeciw innym. Poznał sie na tem .....er, jak 
się pozna każdy europejczyk, że zrównanie siły zocoj- 
nej Niemiec z Francją miałoby służyć do zapewnie- 
nia potęgi politycznej i wojskowej Francji. Ten chy- 
try pomysł Hervógo ugody wojskowej między Fran- 
cją a Niemcami, będący marzeniem tysięcy Francu- 
zów, przypomina niedoszłą do skutku ugodę francu- 
sko - angielską, zwróconą przeciw Stanom Zjedno- 
czonym A. P. i Włochom. Hervć twierdzi, podobnie 
zresztą jak Briand, że w ugodzie Francji z Niemcami 
byłoby miejsce na porozumienie między Francją a 
Włochami. W ten. sposób ugoda francusko - niemie- 
cka ciążyłaby na narzuconej potem przyjaźni Wło- 
chom. Oczywiście, Francuzi rozumieją, że Włochy 
nie zawarłyby ugody z Francją, póki Niemcy tkwią 
w niewoli gospodarczej i politycznej. Hervé podob- 
nie jak inni Fracuzi, wyznaje politykę egoistycznie 
francuską i gotówby był zwrócić Niemcom kolonje, 
nie myśląc o tem, że są one wyłącznie własnością 
Francji. Rozumie się, że Niemcy odzyskają w całości 
lub częściowo swoje kolonje, ale nastąpi to na podsta- 
wie ogólnej rewizji dzisiejszego stanu. Zadziwiająca 
jest ta łatwość, z jaką Hervć i Sauervein, oraz ci poli- 
tycy francuscy, którzy przed kilku laty prowadzili 
potajemne rokowania z wysłannikami prawicy nie- 
mieckiej, jawnie zdradzają Polskę, ofiarując Niem- 
com wspaniałomyślnie Gdańsk i korytarz polski za 
przyjaźń i sojusz wojskowy Francji z Niemcami. Tak- 
że godząc się na Anschluss, nie zwracają uwagi na to, 
jak będzie się czuła wtedy Czechosłowacja, otoczona 
zwartą masą siedmdziesięciu miljonów Niemców i ma- 
jąca u siebie 3 miljony autentycznych Niemców, któ- 
rych układ wersalski oddał pod rozkazy Pragi. Po- 
mimo sojuszów wojskowych z Polską i państwami 
Małej Ententy, pomimo olbnzymich zbrojeń Francja 
— wskutek swej błędnej polityki — w upokorzający 


sposób ubiegać się musi o przyjaźń rozbrojonego nie- 


przyjaciela. 


La Tribuna 30.X, odpiera zarzuty prasy fran- 
cuskiej, będące odpowiedzią na ostatnią mowę Mus- 
soliniedo, twierdząc, że ciemne punkty w polityce 
Włoch nie istnieją, $dyz stosunki Włoch z Albanja sa 
przyjacielskie, niema również zagadnienia słoweń- 
skiego wokoło Triestu, działa tam tylko agitacja z ze- 
wnątrz. Natomiast dziennik zwraca uwagę Francji na 
położenie w zaprzyjaźnionej z nią Jugosławii, gdzie 
panuje dyktatura, przeciw której powstają Cho.waci, 
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a Słoweńcy wycofali swego przywódcę Koroszca z 
tządu. Na zarzut, że Włochy się zbroją, odpowiada 

ziennik że Francja wyznaczyła niedawno 400 miljo- 
Rów na lotnictwo, a dzienniki donoszą o olbrzymich 
Zbrojeniach $ranicy od strony Wloch, Teza o nienaru- 
Szalno$ci układów nawet we Francji nie ma uznania, 
jak tego dowdzi działalność Hervé'$o i Cot'a. Włochy 
Ażą do szczerego pokoju i dlatego żądają rewizji u- 
1,300w, mie używając ich do sojuszów wojskowych, 
"PCS dla sprawiedliwości. 


Viitorul 1.XI, nawiązując do ostatniego przemó- 
Wienią Mussoliniego, twierdzi, że unika ona rozwagi 
Yplomatycznej, przypominając swoją hałaśliwością 
mowy Kaizera. Wywołała zachwyt w Budapeszcie, 
ardzo na rękę jest Berlinowi, a jeszcze więcej 
oskwie, dążącej również do rewolucji Tylko, czy 
łochy będą miały dość siły na przetrwanie nowej 
Tzezj a zwłaszcza do jej późniejszych następstw? 


ABC 28.X, (Madryt) nazywa mowę Mussolinie- 
c wybitnie jasną i przyznaje jej słuszność w twier- 
zeniu, że w Genewie mówi się o- pokoju a w innych 
Miejscąch przygotowuje się wojnę; ponadto dziennik 
uważa za słuszny pogląd, iż niemożliwe jest dzielenie 
la zawsze narodów na uzbrojone i rozbrojone oraz 
uważanie układów za nienaruszalne. Zdaniem dzien- 
Mka, istnieją niektóre układy, zagrażające pokojowi, 
atego ich rewizja jest niezbędna. 


MOCARSTWA A Z. S. R. R. 
FINLANDJA A Z. S, R. R. 


SYTUACJA POLITYCZNA I GOSPODARCZA 
W Z. S. R. R. 


lzwiestja 30.X, omawiając sytuację polityczną 

W Finlandji w związku z usunięciem szefa sztabu gen. 
Pułk, Waleniusa, zaznaczają, że kiedy Walenius na 
rótko przed wystąpieniem lapowców jeździł do War- 
SZawy, rząd finlandzi w komunikacie oficjalnym 
Stwierdził, że podróż ta nie posiadała żadnego zna- 
Czenia politycznego. Prezydent Relander otwarcie 
Przyjmował delegatów lapowców i solidaryzował się 
Z ruchem faszystowskim, a władze finlandzkie otwar- 
Cie popierały działalność band faszystowskich. Po- 
lędzy rządem Svinhufvuda a lapowcami istnieje 
ścisłą łączność, Tem należy tłomaczyć, iż rząd Svin- 
utvuda usiłuje zatuszować sprawę Waleniusa i ukryć 
Prawdziwe zamiary fińskiej grupy wojskowej, Do- 
chczasowe dochodzenie nietylko nie przyczyniło się 
wyjaśnienia okoliczności w jakich uprowadzony 
„ostał były prezydent Stahlberg, lecz również pozo- 
staję tajemnicą plan lapowców, co do uprowadzenia 
Posła sowieckiego w. Helsingforsie — Majskiego. Po- 
€powanie rządu Svinhufvuda świadczy, iz aczkol- 

tek rząd ten składa się z faszystów bardziej umiar- 
kowanych, to jednakże wcale nie dąży do wytworze- 
"ia takiej sytuacji, któraby uniemożliwiła powtórze- 
nie podobnych awantur politycznych. Prasa sowiecka 
fh rację, kiedy stwierdza, ze działalność faszystów 
mlandzkich przedstawia poważne niebezpieczeństwo 
a pokoju. Obecnie nawet niektóre organy prasy za- 
k nicznej wcale nie sympatyzujace z Z, S. R. R. pod- 
Teślają, że Walenius szukał natchnienia dla swych 
Planów w Warszawie. Można uważać za stwierdzoną 


M M 


bezpośrednią łączność pomiędzy wystąpieniami fa- 
szystów fińskich i planami organizatorów konferencyj 
agrarnych przygotowujących interwencję przeciwko 
Z. S. R. R. Jednocześnie należy uważać za stwierdzo- 
ny fakt ścisły kontakt, który istnieje pomiędzy woj- 
skowością polską, a fińską. Zwraca uwagę również 
stanowisko Estonji, gdzie wpływy polskie jak widać 
poczyniły dalsze postępy. Pogłoski o porozumieniu 
sztabów generalnych Finlandji i Estonji oddawna już 
kursowały, lecz tylko teraz uwidoczniły się obszerne 
plany wojskowości państw bałtyckich i polskich. Sze- 
roka działalność żywiołów przeciwsowieckich dowo- 
dzi, że możliwość nowych prowokacyj nie minęła i 
niebezpieczeństwo konfliktu i komplikacyj wojennych 
w Europie wschodniej pozostaje na porządku dzien- 
nym. 


Izwiestja 29.X, w art. wstęp. omawiają program 
polityczny wykrytych ostatnio przez G. P. U. orga- 
nizacyj kontrewolucyjnych, wśród których jak twier- 
dzą Izwiestja, najbardziej charakterystycznemi są 
t. zw, partja przemysłowa oraz włościańska partja 
pracy. Obydwie te organizacje przedstawiają intere- 
sy restauracji burżuazyjno-obszarniczej. Program o- 
bydwuch kontrewolucyjnych partyj zawiera takie 
punkty, jak zniesienie dyktatury proletarjatu, przeka- 
zanie fabryk, przedsiębiorstw, kolei, banków oraz za- 
kładów komunalnych poprzednim właścicielom, spła- 
ta długów carskich państwom  imperjalistycznym, 
wypłacenie odszkodowania  kapitalistom zagranicz- 
nym za straty poniesione wskutek znacjonalizowania 
ich własności, przywrócenie wolnego obrotu ziemią. 
Obydwie organizacje  kontrrewolucyjne, twierdzą 
»lzwiestja", zamierzały oprzeć się na kułakach oraz 
na pewnych grupach inteligencji burżuazyjnej. Jedna- 
kowoż były to ostatnie podrygi żywiołów kontrrewo- 
lucyjnych. Stojące na warcie rewolucji proletarjackiej 
O. G. P. U. wykryło wrogie zamiary a uczestników 
spisku kontrrewolucyjnego aresztowało. : 


The Times 1.XI, zamieszcza tabelkę, wykazującą, 
że sowieckie znaki obiegowe wzrosły wdwójnasób od 
roku 1924, 


SYTUACJA POLITYCZNA I GOSPODARCZA 
W STANACH ZJEDN A. P. 


Le Temps 3.Xl, omawia wybory do kongresu 
i do senatu Stanów Zjednoczonych. Ponieważ nie 
dzieli republikanów od demokratów żadna istotna ró- 
żnica zdań co do kwestji zasadniczych ogólnej polity- 
ki, na wybory wywrą wpływ sprawy o charakterze 
czysto ekonomicznym i lokalnym. Najważniejszą z 
nich jest prohibicja. Demokraci poddają krytyce obe- 
cne rządy republikanów i składają winę za kryzys go- 
spodarczy na Hoovera, lecz argumenty ich nie wy- 
trzymują krytyki w oczach ludzi poważnych. Art. 
kończy się uwagą, iż nie można przewidzieć rezulta- 
tów wyborów. 


RÓŻNE. 


La Tribuna 31.X, w art. wst. stwierdza koniecz- 
ność rewizji składu stronnictwa faszystów i zawiesze- 
nia członków niedość pewnych co do programu. 
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